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W y c h o d z i w e  w to re k , c z w a rte k i s o b o tę . 

A b o n a m e n t m ie s ię c z n y  w  e k s p e d y c ji i a g e n ­

tu ra c h 1 ,5 0 z ł. n a p o c z ta c h z o d n o s z e n ie m  

, 1 ,6 9 z ł. k w a rta ln ie 5 ,0 7 z ł.

C e n a e g ze m p la rz a p o je d y n c z e g o 1 5 g ro sz y .

Bóg 

i Ojczyzna

O g ło s z e n ia n a s tro n ie  6 - la m o w e j 1 5 g r. o d  

w ie rs z a m ilim e tro w e g o . P rz y c z ę s te m  p o ­

w ta rz a n iu u d z ie la  s ię ra b a tu . A d re s re d a k c ji 

i a d m in is tra c ji : „G a z e ta W ą b rz e s k a ", W q -  

b rz e ż n o u l. C h e łm iń s k a n r. 1 . T e le fo n 6 9 .

R o k III.N r. 1 1 5 ,

Wydawca:

„Gazeta Wąbrzeska* Sp. z ogr. odp. 

w Wąbrzeźnie.

Redaktor odpowiedzialny: 

Antoni Czerwiński, Wąbrzeźno Górna nr. 3. 

Drukiem Drukarni Brodnickiej w Brodnicy.

W ą b rz e ź n o , s o b o ta d n ia 3 -g o p a ź d z ie rn ik a 1 9 3 1 r .

Kryzys agrarny.
G o s p o d a rk a ś w ia to w a z n a jd u je s ię w  o s ta tn ic h  la ­

ta c h p o d z n a k ie m  c ię ż k ie g o k ry z y s u a g ra rn e g o . W y ­

ra z ił s ię o n w n a d p ro d u k c ji z b ó ż , k tó ra s p o w o d a la  

k a ta s tro fa ln y s p a d e k c e n , d o c h o d z ą c y n ie ra z p o n iż e j 

k o s z tó w  w ła s n y ch . U c ie rp ia ły n a te rn p rz e d e w s z y s t-  

k ie m  k ra je ro ln ic z e , d o  k tó ry c h z a lic z a s ię i P o ls k a , 

z k o le i je d n a k p rz e s ile n ie to u d e rz y ło  w p rz e m ys ł 

i h a n d e l ty c h k ra jó w , s k ą d p rz e n io s ło s ię n a k ra je , 

p o s ia d a ją c e ju ż w y b itn ie s tru k tu rę p rze m y s ło w ą .

Z ja w is k o to  je s t z u p e łn ie z ro z u m ia łe . W  k ra ja c h  

ro ln icz y c h g łó w n y k o n ty n g e n t k u p u ją c y c h p o c h o d z i 

w ła ś n ie z e w s i. J e ż e li z a ś w ie ś  n ie m a z a  c o k u p o ­

w a ć , w y ro b y p rz e m y s łu o c z yw iś c ie n ie m a ją n a b y w ­

c ó w  i m u s z ą le ż e ć w s k ła d a ch . T o s a m o d o ty c z y  

k ra jó w  w y s o k o u p rz e m y s ło w io n y c h , k tó re w ta k ie j 

s y tu a c ji p o z b a w io n e s ą m o ż n o ś c i e k s p o rto w a n ia  

s w y c h w y ro b ó w .

J a k ie ż s ą p rz y cz y n y te g o z ja w is ka ?

N a p ie rw s z y m p la n ie n a le ż y p o s ta w ić z n a c z n e  

z m n ie js z e n ie s ię s p o ż y c ia w k ra ja c h e u ro p e js k ic h . 

Z e s ta w ie n ia s ta ty s ty c z n e w y k a z u ją , ż e p rz e c ię tn a  

i lo ś ć m ą k i, k a s z , m ię s a itd ., w y p a d a ją c a n a g ło w ę  

m ie s z k a ń c a p rz e d w o jn ą , z m n ie js zy ła s ię w  o s ta tn ic h  

la ta c h o ja k ie ś 1 5 p ro c e n t. W  s u m ie d a to o c z y ­

w iś c ie c y frę b a rd z o p o w a ż n ą . P o w o je n n e z u b o ż e n ie  

S ta n u ś re d n ie g o w  E u ro p ie , p rz y c z y n iło s ię w  w y s o ­

k im  s to p n iu d o te g o .

P o d ru g ie , c a ły s z e re g p a ń s tw p o w ię k s z y ł p o d ­

c z a s w o jn y s w ą p ro d u k c ję ro ln ą , c o u trz y m a ło s ię  

d o d n ia d z is ie jsz e g o . C o w ię c e j, w ie le p a ń s tw , d ą ­

ż ą c d o s a m o w y s ta rc z a ln o śc i g o s p o d a rc z e j, p o c z y n iło  

w ie lk ie in w e s ty c je , m a ją c e  n a c e lu  p o w ię k s z e n ie  p ro ­

d u k c ji ro ln e j. Z a o b s e rw o w a n o to w  C z e c h o s ło w a c ji,  

N ie m c z e c h itd . R z e c z ja s n a , ż e s ta ra n ia te p o p a rte  

z n a c z n y m i w k ła d a m i p ie n ię ż n y m i, m u s ia ły p rz y c z y n ić  

s ię d o z w ię k s z e n ia  w s p o m n ia n e j o g ó ln e j n a d p ro d u k c ji 

ro ln e j.

N a k o n ie c n a le ż y w z ią ć p o d u w a g ę n ie n o rm a ln e  

p o ło ż e n ie p o lity c zn e , ja k ie w y tw o rz y ło s ię w s z e re g u  

p a ń s tw  p o w o jn ie . E k s p e ry m e n t b o ls z e w ic k i w y e li­

m in o w a ł z u c z e s tn ic tw a w  w y m ie n io n e j g o s p o d a rc e  

ś w ia to w e j 1 4 0 m iljo n ó w lu d n o ś c i. W p ra w d z ie R o s ja  

p rz e d w o jn ą n a le ż a ła d o k ra jó w  w y w o ż ą cy c h z b o że , 

je d n a k ż e b y ła o n a ró w n o c z e ś n ie i w ie lk im k o n s u ­

m e n te m . D z iś p s u je o n a c e n y z b o ż a p rz y p o m o c y  

d u m p in g u , g o to w y c h z a ś to w a ró w  s p ro w a d z a s to s u n ­

k o w o z n a c z n ie m n ie j. P o z a te m lu d n o ś ć je j c ie rp i 

g łó d , c z y li, ż e w  s y s te m ie o g ó ln o -ś w ia to w e j g o s p o ­

d a rk i u b y ła z n a c z n a  i lo ś ć s p o ż y w c ó w . Z m u s z o n o ic h  

s iłą d o g ło d o w a n ia , a z a o s z c z ę d z o n e w  te n s p o s ó b  

z a p a s y rz u c o n o n a ry n k i ś w ia to w e , p o w ię k s z a ją c  

is tn ie ją cą ju ż i b e z te g o ta m  n a d p ro d u k c ję . R ó w n ie ż  

w ie lo le tn ia w o jn a  d o m o w a w  C h in a c h , w y łą cz y ła o d  

k o rz y s ta n ia z p ro d u k c ji ś w ia to w e j 4 0 0 m iljo n ó w  lu ­

d z i, s k a z u ją c ic h n a ś m ie rć  g ło d o w ą . O c z yw iś c ie n a ­

k a rm ie n ie ty c h m a s o d c ią ż y ło b y w  z n a c z n y m  s to p n iu  

n a d p ro d u k c ję ś w ia to w ą . W k o ń c u a k c ja G a n d h ie g o  

w  In d ja c h , p ro p a g u ją c a s a m o w y s ta rc z a ln o ś ć g o s p o ­

d a rc z ą i b o jk o t w y ro b ó w  o b c y c h ró w n ie ż w y łą c z y ła  z  

p o ś ró d d a w n y ch s p o ż y w c ó w  z g ó rą 3 2 0 m iljo n ó w  lu ­

d z i. W  te n s p o só b z o g ó ln e j l ic z b y s p o ż y w c ó w  c a ­

łe g o ś w ia ta u b y ło o k o ło 9 0 0 m iljo n ó w  lu d z i, c o s ta -  

in o w i 6 0 p ro c , z a lu d n ie n ia c a łe j k u li z ie m s k ie j.

• R z e c z ja s n a , ż e c h o d z i tu n ie ty lk o  o s p o ż y c ie  w y ­

tw ó rc z o ś c i ro ln e j, le c z ta k ż e i p rz e m y s ło w e j. J e d n a k ­

ż e m o ż n o ś ć m a s o w e g o z b y tu w y ro b ó w p rz e m y s łu ,  

s tw a rz a d o b ro b y t w ś ró d s z e ro k ic h m a s ro b o tn ic z y c h , 

a te n p o d n o s i ic h z d o ln o ś ć k o n s u m c y jn ą , c o m u s i 

o d b ić s ię k o rz y s tn ie n a s ta n ie ro ln ic tw a .

W y jś c ie z te j s y tu a c ji o c z y w iś c ie n ie je s t ła tw e , 

je d n a k ż e n ie m a p o w o d u d o  p e s y m iz m u . O c z y w iś c ie , 

ż e w s p o m n ia n y c h p o w y ż e j w a ru n k ó w p o lity c z n y c h  

n ie d a s ię ła tw o  z m ie n ić . S ą n a to m ia s t in n e p o la , 

n a k tó ry c h n a le ż a ło b y s z u k a ć ra tu n k u .

P rz e d e w s z y s tk ie m  c h o d z i o d o p ro w a d z e n ie d o ró ­

w n o w a g i p o m ię d z y c e n a m i h u rto w n e m i i d e ta lic z n e -  

m i, o ra z w y ró w n a n ie w ie lk ie j ró ż n ic y p o m ię d z y c e ­

n a m i p ło d ó w  ro ln y c h , a p rz e m y s ło w y c h . W  ty m  k ie ­

ru n k u ro z p o c z ę ła s ię s z e ro k a a k c ja w N ie m c z e c h , 

W ło s z e c h , C z e c h o s ło w a c ji i in n y c h k ra ja c h . S fe ry  

[p rz e m y s ło w e b ro n ią s ię ja k m |g ą p rz e c iw k o te m u , 

i l je d n a k ż e je s t to a k c ja b e z n a d z ie jn a . T a m  g d z ie k to ś  

n ie ro z u m ie s w e g o in te re s u i p a trz y ty lk o n a d o ra ­

ź n e k o rz y ś c i, ta m  s a m a k o n ie c z n o ś ć  ż y c io w a i je j lo ­

g ik a z m u s i s iłą d o z a s to s o w a n ia s ię d o w y tw o rz o n e ­

g o p o ło ż e n ia . D o w o d e m  te g o o lb rz y m ie k ra c h y , ja ­

k ie o b s e rw u je m y  w  o s ta tn ic h  c z a s a c h w  f ln g lji, N ie m ­

c z e c h itd . K ra c h y te n io s ą z a ro d e k  u z d ro w ie n ia s to ­

s u n k ó w w ś w ie c ie p rz e m ys ło w y m i f in a n s o w y m .  

J a k k o lw ie k c h w ilo w o u d e rz a ją o n e w  s z e ro k ie m a s y ,

Sprostowanie p. wicewojewody pomorskiego 

w sprawie procesu Ks. Prałata Dr. Lissa.
P a n  w ic e w o je w o d a P o m o rs k i D r. S e y d litz  z  T o ru n ia  

p rz e s ła ł d o „P ie lg rz y m a * p is m o , k tó re n a z w a ł „s p ro ­

s to w a n ie m * s p ra w o z d a n ia z p rz e b ie g u p ro c e s u . P o ­

n ie w a ż p rz e d ru k o w a liś m y d o k ła d n ie s p ra w o z d a n ie ,  

n ie  o d rz e c z y b ę d z ie * p o d a ć  w  s k ró c e n iu o w e g o s p ro ­

s to w a n ia .

1 ) „P a n w ic e w o je w o d a p ro s tu je ja k o b y  p a n w o je ­

w o d a n ie m y ś la ł n a k ła n ia n ia K s . P ra ła ta  d o p rz y ję c ia  

m a n d a tu d o s e n a tu z l is ty n r. 1 , p ra w d ą n a to m ia s t  

je s t, ż e p a n w o je w o d a p ra g n ą ł p o ro z u m ie ć s ię  

z K s . P ra ła te m , c o d o w s p ó łp ra c y n a d u tw o rz e n ie m  

je d n e j w s p ó ln e j l is ty p o ls k ie j* .

Z a te m  n ie c h o d z iło  o  k a n d y d a tu rę d o s e n a tu , le c z  

ty lk o  o  p o m o c a g ita c y jn ą d o  z w y c ię s tw a . M ia ł z a te m  

b y ć re k la m ą , d la s a n a c ji, k tó re j d a re m n ie s z u k a n o  

m ię d z y d u c h o w ie ń s tw e m  o s o b y , „ f irm ę * d a ć  m o g ą c e j 

i p o c ią g n ą ć z a s o b ą .

P o d p u n k te m  2 , p is m o p . w ic e w o je w o d y o p ie w a :

2 ) „N ie p ra w d ą  je s t, ja k o b y „z P o m o rz a u s u w a ło  

s ię ro d o w ity c h P o m o rz a n o d w s z y s tk ic h u rz ę d ó w *,  

p ra w d ą je s t n a to m ia s t, iż  n a 1 7  s ta ro s tw  p o w ia to w y c h  

n a  P o m o rz u  4  s ą  o b s a d z o n e  p rz e z  ro d o w ity c h  P o m o rz a n , 

a w  d z ia le a d m in is tra c ji o g ó ln e j w o b rę b ie w o je ­

w ó d z tw a p o m o rs k ie g o n a o g ó łe m 4 0 9 u rz ę d n ik ó w  

je s t 2 3 6 u rz ę d n ik ó w , a w ię c z n a k o m ita w ię k s z o ś ć , 

ro d o w ity c h P o m o rz a n . P o n a d to  w e  w s z y s tk ic h  d z ia ła c h  

s łu ż b y p a ń s tw o w e j ta k n a P o m o rz u , ja k i n a te re n ie  

in n y c h w o je w ó d z tw  p ra c u je w ie lu P o m o rz a n . F a k te m  

je s t ró w n ie ż , ż e l ic z n i ro d o w ic i P o m o rz a n ie , k tó rz y  

z a jm o w a li n a P o m o rz u s ta n o w is k a , w  te rn s ta n o w is k a  

k ie ro w n ic z e , w s łu ż b ie p a ń s tw o w e j, z re z y g n o w a li 

z p o s a d p a ń s tw o w y c h , p rz e ch o d z ą c d o w o ln y c h z a ­

w o d ó w , z a p e w n ia ją c y c h im w ię k sz e k o rz y ś c i m a -  

te r ja ln e . W re s z c ie p ra w d ą je s t, ż e n a s ta n o w is k a  

w  a d m in is tra c ji o g ó ln e j n a P o m o rz u , d la k tó ryc h  w y ­

m a g a n e je s t u k o ń c z o n e w y k s z ta łc e n ie a k a d e m ic k ie ,  

z g ła s z a ło s ię s ta le k a n d y d a tó w P o m o rz a m n ie j, n iż  

b y ło w a k u ją c y c h s ta n o w is k *.

N a p o w y ż s z e „P ie lg rz y m * p o d a je n a s tę p u ją c ą  

re w e la c ję :

„S ą d z iliś m y , ż e  je s t je d n a k  je s z c z e  w ię c e j s ta ro s tó w  

P o m o rz a n  n a  s ta ro s tw a c h  P o m o rz a , ty m c z a s e m  m a m y  

tu  rz ą d o w e s tw ie rd z e n ie , n a  1 7  s ta ro s tó w  p o w ia to w y c h  

(o p ró c z d w ó c h g ro d z k ic h , o b s a d z o n y c h o c z y w iś c ie

Sekwestr kamienicy rządowej.
K ra k o w s k i „N a p rz ó d ” p rz y n o s i s e n s a c y jn ą w ia ­

d o m o ś ć , k tó ra z p e w n o ś c ią n ie m in ie b e z g łę b s z e g o  

w ra ż e n ia .

O to —  ja k d o n o s i o rg a n P P S . —  d o c z e k a w s zy  

s ię p rz y s ą d z e n ia o d s z k o d o w a n ia z a s k o n fis k o w a n e  

n u m e ry —  w y d a w n ic tw o „N a p rz o d u ”

„z a s e k w e s tro w a n o rz ą d o w i k a m ie n ic ę c z y n s z o w ą  

p rz y  A le i M ic k ie w ic z a  1 3 , s ta n o w ią c ą  w ła s n o ś ć  p a ń s tw a ,  

„N a p rz ó d ” p rz e z  s w e g o  a d w o k a ta , d -ra  J ó z e fa  R o s e n -  

z w e ig a , w n ió s ł d o s ą d u p o d a n ie o w p ro w a d z e n ie z a ­

rz ą d u  p rz y m u s o w e g o  d o  o w e j k a m ie n ic y  i s ą d p rz y zn a ł 

to „N a p rz o d o w i” u c h w a łą .

Sanatorzy grożą Korfantemu drugim Brześciem-
W  o s ta tn ic h c z a s a c h s e n . W o jc ie c h K o rfa n ty ro z ­

w in ą ł d u żą d z ia ła ln o ś ć p o lity c z n ą . N ie p o d o b a s ię to  

s a n a c ji. K a to w ic k a „P o ls k a Z a ch o d n ia * , o rg a n w o ­

je w o d y G ra ż y ń s k ie g o , rz u c a ta k ie p o g ró ż k i :

„T łu m a c z y ć p . K o rfa n te m u , ż e je s t s z k o d n ik ie m ,  

b y ło b y ró w n o z n a c z n e z rz u c a n ie m  g ro c h u o ś c ia n ę . 

J e d n o n a s ty lk o b a rd z o z a s ta n a w ia , ż e te n b u tn y

w y n ik ic h m u s i p rz y n ie ś ć u z d ro w ie n ie o g ó ln e g o p o ­

ło ż e n ia w  g o s p o d a rc e ś w ia to w e j i d o s to s o w a n ie ty c h  

je j g a łę z i d o o g ó ln e j n o rm y .

N a s tę p n ie n a le ż y s ię s ta ra ć o ra c jo n a ln ą o rg a n i­

z a c ję z b y tu p ło d ó w ro ln y c h . P la n o w a w s p ó łp ra c a  

p a ń s tw  a g ra rn y c h d a m o ż e n ie z a w o d n ie  d o d a tn ie  w y ­

n ik i. R o ln ic tw o z w ła s z c za p o ls k ie m a p rz e d s o b ą  

je s z c z e w ie lk ie n ie w y z y s k a n e  d z ie d z in y .

p rz e z n ie -P o m o rz a n ) m a m y ty lk o 4 ro d o w ityc h P o ­

m o rz a n ! G ru n to w n ie w ię c ic h p rz e trz e b io n o  1

N a 4 0 9 in n y c h u rz ę d n ik ó w p a ń s tw o w y c h  je s t 2 3 6  

P o m o rz a n , |to p . w ic e w o je w o d a n a zy w a „z n a k o m itą  

w ię k s z o ś c ią ” . J e s te ś m y in n e g o z d a n ia , a le n ie c h  

ta m ! C ie k a w e ty lk o b y ło b y d o w ie d z ie ć s ię , i le ro k  

ro c zn ie ty c h P o m o rz a n u b y w a ło z u rz ę d ó w  p a ń s tw o ­

w y c h , i le m ia n o w ic ie u b y w a ło ic h k a ż d e g o ro k u o d  

c z a s ó w s a n a c y jn y c h . A  n a jc ie k a w s z e b y ło b y d o ­

w ie d z ie ć s ię , i le ic h u b y ło i u b y w a w  o s ta tn im  ro k u  

i w  o s ta tn ic h m ie s ią c a c h d z ię k i... o s z c z ę d n o ś c io m .

W ą tp im y ró w n ie ż o te j w ie lk ie j l ic z b ie P o m o rz a n  

n a s ta n o w is k a c h p a ń s tw o w y c h in n y c h w o je w ó d z tw , 

a je s te ś m y ra c z e j s k ło n n i p rz y p u s z c z a ć , ż e ty c h  

P o m o rz a n n a p a lc a c h p o lic z yć m o ż n a .

Z e s ta ro s tó w  P o m o rz a n p e w n ie ż a d e n d la „w ię k ­

s z y c h k o rz y ś c i m a te r ja ln y ch ” ja k p is z e p . w ic e w o je ­

w o d a n ie u s tą p ił z e s ta n o w is k a , n ie w ie m y p rz y ­

n a jm n ie j n ic o ta k im  w y p a d k u .

C o s ię z a ś ty c z y k w a lif ik a c y j i u k o ń c z o n e g o a k a ­

d e m ic k ie g o w y k s z ta łc e n ia , w y m a g a n e g o n a s ta n o ­

w is k a w  a d m in is tra c ji o g ó ln e j n a P o m o rz u , k tó re g o  

b ra k b y ło rz e k o m o P o m o rz a n o m , to p rz y p a trz m y  

s ię ty lk o , k to p rz y s z e d ł n a s ta n o w is k o s ta ro s tó w  p o  

u s u n ię c iu P o m o rz a n ? W id z im y ta m w o js k o w y c h , 

m a ry n a rz y , s e k re ta rz y Z . O . K . Z . itp ., a le  b e z „u ko ń ­

c z o n e g o a k a d e m ic k ie g o  w y k s z ta łc e n ia ” .

P rz e c ie ż s a m  p . w o je w o d a L a m o t n ie m o ż e s ię  

p o s z cz y c ić „u k o ń c z o n e m w y k s z ta łc e n ie m a k a d e -  

m ic k ie m * ( ja k n p . ś p . w o je w o d a Ł a s z e w s k i i p . b . 

w o je w o d a W a c h o w ia k ), a to m u je d n a k n ie p rz e ­

s z k a d z a  z a jm o w a ć  s ta n o w is k a  n a jw y ż s z e g o  n a  P o m o rz u  

u rz ę d n ik a p a ń s tw o w e g o i p e łn ić o b o w ią z k i o d p o w ie ­

d z ia ln e i o d z n a c z a ć s ię p rz y te m w ie lk ą ś m ia ło ś c ią  

„k a p ra ls k ą * . P rz y z n a ć trze b a , ż e w s z y s c y c i d y g n i­

ta rz e z w o je w o d ą  n a c z e le , u s ta n o w ie n i n a P o m o rz u  

n a  s ta n o w is k a c h  p a ń s tw o w y c h , o d zn a cz a ją  s ię  je d n e m , 

c z e g o u s u n ię tym P o m o rz a n o m n ie J d o s ta w a ło : s ą  

g o r liw y m i k rz e w ic ie la m i (m ie liś m y  to  n a  ję z y k u a g ita ­

to ra m i) B . B . W . R . c z y li p a rtji s a n a c y jn e j. L e c z to  

s p ra w ia , ż e lu d n o ś ć u w a ż a ic h m n ie j z a u rz ę d n ik ó w  

P a ń s tw a P o ls k ie g o , a ra c z e j z a m ę ż ó w z a u fa n ia  

s a n a c ji* .

W  n a s tę p s tw ie z o s ta n ie te ra z d o te j k a m ie n ic y  

rz ą d o w e j w p ro w a d z o n y  z a rz ą d c a  s ą d o w y , k tó ry  b ę d z ie  

o d  lo k a to ró w  in k a s o w a ł c z y n sz e  d o p ó ty , d o p ó k i z n ic h  

n ie s p ła c i „N a p rz o d o w i” n a le ż n e j m u o d p a ń s tw a  

k w o ty o d s z k o d o w a n ia w ra z z k o s z ta m i” .

M o ż e te n w y p a d e k n a u c z y c e n z o ró w  p is m  o s tro ­

ż n ie js z e g o p o s tę p o w a n ia . Z p o w yż s z e g o b o w ie m  

w id a ć , iż z a p a lc zy w o ś ć c e n z o ra i c z ę s te p o s łu g iw a n ie  

s ię § 1 3 1 m o ż e d ro g o k o s z to w a ć s k a rb p a ń s tw a .  

O łó w k a c e n z o rs k ie g o trz e b a ta k ż e u m ie ć u ż y w a ć , 

n ie o d p o w ie d n ie b o w ie m  p o s łu g iw a n ie s ię  n im  n a ra ż a  

s k a rb p a ń s tw a n a w ie lk ie s tra ty .

p a n e k , p o z w a la ją c s o b ie n a n ie s ły c h a n ie b e z c z e ln e  

u ja d a n ia , m o ż e ro z d z ie ra ć s z a ty n a d rz e k o m e m  is t­

n ie n ie m  d y k ta tu ry w  P o ls c e .

D o p ra w d y , d z iw n e g o  to ro z w o ju d y k ta tu ra , k tó ra  

to le ru je p o d o b n e w y c z y n y . A  je ś li i „B rz e ś ć ” ś la d e m  

p . K o rfa n te g o m a m y w s p o m n ie ć , to d o p ra w d y ż a l 

c h yb a m ie ć d o K o s tk a -B ie rn a c k ie g o , ż e p . K o rfa n ty ,
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r z e k o m o  ta k  ta m  z m a lt re to w a n y , w ró c ił i B rz e ś c ia  

b e z k rz ty o p a m ię ta n ia  s ię  i b e z o d ro b in y  c h ę c i p o ­

p ra w ie n ia  s ię .  . . .
C z y ż b y  d o p ra w d y p . K o r fa n ty  c h c ia ł n a d a l c ie r ­

p liw ie  i a ż d o  s k u tk u  u d o w o d n ić , ż e je d e n B rz e ś ć  

n ie  w y s ta rc z y ł je s z c z e  i ż e  p o trz e b n e  s ą  „p o p ra w in y ?

D ru g im w ię c  B rz e ś c ie m  g ro z i s a n a c ja K o r fa n te ­

m u . Ś m ia ła  to  g ro ź b a  i m o ż e  s ta ć s ię je j z a d o ś ć ,  

a le  z a p e w n o n ie K o r fa n ty z n a jd z ie  s ię  w B rz e ś c iu .  

Z b liż a ją  s ię  b o w ie m  ju ż d n i p ra w d z iw e j s p ra w ie d li­

w o ś c i. W te d y  w  B rz e ś c iu  z n a jd ą s ię s p ra w c y d z i­

s ie js z e j d o li P o ls k i.

12 bomb przeznaczonych 

do zamachów kolejowych-
J a k  d o n o s z ą  z G ra jc a , n a  s ta c j i k o le jo w e j w  R a -  

to m o r w S ty r j i z n a le z io n o  w  s k ła d z ie  d rz e w a  1 2  b o m b ,  

n a ła d o w a n y c h  e k ra z y te m . D z ie n n ik i w ie d e ń s k ie  w y ­

ra ż a ją p rz y p u s z c z e n ie , ż e  b o m b y te p rz e z n a c z o n e  

b y ły  d la  d o k o n a n ia  z a m a c h ó w  k o le jo w y c h , g d y ż  k o n ­

s tru k c ja  ic h  p rz y p o m in a k o n s tru k c ję b o m b , u ż y w a ­

n y c h  d o  ta k ic h  z a m a c h ó w  o s ta tn io  w  J u g o s ła w ji i n a  

W ę g rz e c h . Z a n d a rm e r ja  p ro w a d z iła  n a  k  m ie js c u  d o ­

c h o d z e n ia  i s tw ie rd z iła , ż e  z n a le z io n e  b o m b y  z n a jd u ­

ją  s ię  c o  n a jm n ie j o d  ro k u  w  w y m ie n io n y m  s k ła d z ie  

d rz e w a . M o ż iiw e m  je s t , ż e  e k ra z y t z o s ta ł s k ra d z io ­

n y  z k o p a ln i. Ś le d z tw o  w  to k u .

Mowa przywódcy Stahlhelmu 

w Królewcu.
N a  s p e c ja ln ą  u w a g ę  z a s łu g u je  o s ta tn i z ja z d  S ta h l 

h e łm u , o d b y ty  w  E lb lą g u  p o d  k ie ro w n ic tw e m  k s . W il ­

h e lm a  p ru s k ie g o , s y n a  b . n a s tę p c y  t r o n u . W  z je ź d z ić  

u c z e s tn ic z y ło  c z te ry  ty s ią c e u m u n d u ro w a n y c h s ta h l-  

h e lm o w c ó w  z 9 0  s z ta n d a ra m i i 4 0 0 s a m o c h o d a m i.  

Z w y b itn ie js z y c h o s o b is to ś c i w z ię l i w n im u d z ia ł  

h r . z u  E u le n b u rg -W ic k e n , k s . v o n  C o b u rg o ra z  d o ­

w ó d c a  S ta h lh e lm u  w  P ru s a c h W s c h o d n ic h M a h n k e .

W  p ro g ra m o w e j m o w ie  M a h n k e m ię d z y in n e m i  

p o w ie d z ia ł: „M y  n a  Z a c h o d z ie  w ie rz y m y , iż p rz y s z ły  

lo s n a s z e j o jc z y z n y  ro z s tr z y g n ie  s ię  u  n a s n a  W s c h o ­

d z ie . C h c e m y  p o k o ju , a le w  h o n o rz e i w o ln o ś c i.  

W ie m y  je d n a k  ró w n ie ż , ż e  P o la k  n ie  o d d a  n ig d y  d o ­

b ro w o ln ie z a b ra n e g o k ra ju . M ie c z b ę d z ie m u s ia ł 

w k o ń c u  p rz e m ó w ić " .

W s trz ą s a ją c a  t r a g e d ja  w  d ż u n g li.

M ło d y  F ra n c u z , k tó re g o  to ż s a m o ś c i je s z c z e  n ie  

u s ta lo n o p a d ł o f ia rą s tra s z liw e g o w y p a d k u , ja k i  

ro z e g ra ł s ię  w  d ż u n g li in d y js k ie j k ilk a d z ie s ią t k U o -  

m e tfó w  o d  C h a u d e rn a g o r .

P ra s a  p a ry s k a  d o n o s i z  B o m b a ju , ż e  p o c ią g  p rz e ­

je ż d ż a ją c y  p rz e z  d ż u n g lę , n a je c h a ł w  p e w n e j c h w il i  

n a  [d z iw n ie ja k o ś z e  s o b ą s p lą ta n ą w ę z ło w a to ś ć ,  

k tó ra  p o ru s z a ła  s ię  n a  to rz e . M a s z y n is ta  p o c ią g u ,  

p o  z a trz y m a n iu  lo k o m o ty w y  i w  to w a rz y s tw ie  k ie ­

ro w n ik a  p o c ią g u i k ilk u  p a s a ż e ró w  s p o s trz e g ł, ż e  

b y ł to  c z ło w ie k , ty g ry s  i o lb rz y m i w ą ż . Z w ie rz ę  i  

g a d  b y ły  m a r tw e , c z ło w ie k  n a to m ia s t , c h o ć  s tra s z n ie  

p o k a le c z o n y , o d d y c h a ł je s z c z e .

P o  u d z ie le n iu  n ie s z c z ę ś liw e m u  p ie rw s z e j p o m o c y ,  

ż y ł o n  je s z c z e  p a rę  g o d z in  i  m ó g ł o p o w ie d z ie ć  s tra ­

s z n ą  p rz y g o d ę , k tó re j p a d ł o f ia rą .

Z a g łę b iw s z y  s ię  w  d ż u n g li, z b łą d z ił i b łą k a ł s ię  

d łu g o , z a n im  d o ta r ł d o  to ru  k o le jo w e g o , g d z ie  s ię  

z a trz y m a ł z a m ie rz a ją c  c z e k a ć  n a  p rz y ja z d  p o c ią g u ,  

k tó ry  m ia ł g o  w y b a w ić  z  g ro ź n e g o  p o ło ż e n ia . N o c  

ty m c z a s e m  z a p a d ła i ż y c ie z w ie rz ą t z a c z ę ło  s ię  

o ż y w ia ć .
C z ło w ie k  u s ia d ł n a  to rz e  c z e k a ją c , g d y  ty m c z a ­

s e m  o lb rz y m i w ą ż  b o a o p lą ta ł g o w  s w e  p o tę ż n e  

s p rę ż y n y . Z a c z ą ł k rz y c z e ć , le c z z g ro z ę  je g o  p o ło ­

ż e n ia  s p o tę g o w a ło p o ja w ie n ie  s ię  ty g ry s a , z w a b io ­

n e g o  k rz y k ie m . T y g ry s  b e z  n a m y s łu r z u c ił s ię  n a  

w ę ż a , s w e g o  o d w ie c z n e g o  w ro g a , ro z p o c z y n a ją c  z  

n im  w a lk ę  n a  ś m ie rć  i ż y c ie i c h c ą c o d e b ra ć  m u  

z d o b y c z .
P o c ią g  p o ło ż y ł k re s  s tra s z liw e j w a lc e , ro z g n ia ta ­

ją c  ty g ry s a i w ę ż a , —  n ie s z c z ę s n y  F ra n c u z  je d n a k  

ró w n ie ż  p rz y p ła c ił ż y c ie m  s w ą o k ro p n ą  p rz y g o d ę .

Osobliwy testament-
W  B a rc e lo n ie  u m a r ł p e w ie n b a rd z o  s ta ry  c z ło ­

w ie k , B ru n o  H u m b e r t , z o s ta w ia ją c s p o ry m a ją te k ,  

o ra z  c z te ry  c ó rk i. G d y  o tw o rz o n o  te s ta m e n t, o k a ­

z a ło  s ię , iż  b o g a c z  z a p is a ł c a ły  m a ją te k  s w y m  c ó r ­

k o m , a le  je d y n ie  p o d  w a ru n k ie m , ż e  w  c ią g u  ro k u  

w y jd ą  z a m ą ź .
W a ru n e k  o k a z a ł s ię  n ie m o ż liw y , g d y ż  n a js ta rs z a  

c ó rk a m ia ła w  m o m e n c ie ś m ie rc i o jc a  la t . . . 6 8 ,  

a  n a jm ło d s z a  c ó re c z k a  l ic z y ła  s o b ie  5 9  w io s e n .

C ó rk i b y ły z d u m io n e te rn z a s trz e ż e n ie m  o jc a ,  

g d y ż  d o s k o n a łe i h a rm o n ijn e  s to s u n k i z e  s ta ru s z ­

k ie m  b y n a jm n ie j n ie w s k a z y w a ły n a  to , ja k o b y  

m ia ł im  z ro b ić  ta k ą  z ło ś l iw o ś ć .

C ó ż  s ię  o k a z a ło  p rz y  b liż s z e m  b a d a n iu  te s ta m e n tu ?

Z m a r ły  s p o rz ą d z ił o s ta tn ią  w o lę p rz e d  p ó ł w ie ­

k ie m , k ie d y  c ó rk i je g o  b y ły  m ło d z iu tk ie  i p rz y p u ­

s z c z a ją c , ż e  u m rz e  w c z e ś n ie j, c h c ia ł w  te n  s p o s ó b  

z a c h ę c ić  je  d o  m a łż e ń s tw a . P o te m  z a p o m n ia ł w i ­

d o c z n ie o  te s ta m e n c ie i n ie  z m ie n ił k ło p o t liw e g o  

z a s tr z e ż e n ia .

P a n n y  H u m b e r tó w n y  w s z c z ę ły  p ro c e s , m a ją c y  n a  

c e lu  o b a le n ie te s ta m e n tu , a le w  t r a k c ie p ro c e s u  

n a js ta rs z a  s io s tra  M a r ja  A n g e la p o rz u c iła w s p ó ln y  

f r o n t i m im o  s w y c h  la t 6 8 , p o ś lu b iła  2 9 - le tn ie g o  

m ło d z ie ń c a .
O b u rz o n e  t r z y  s io s t r y w y s tą p iły p rz e c iw  n ie j,  

z a  p o d s ta w ę  s k a rg i b io rą c  fa k t, iż  o s o b a , z a w ie ra ­

ją c a  te g o  ty p u  m a łż e ń s tw o , m u s i b y ć  n ie s p e łn a  ro ­

z u m u . A le  s ą d  o k a z a ł s ię  n ie u g ię ty  i b ro n ił te s ta ­

m e n tu , o ra z  p ra w a „m ło d e j m a łż o n k i" d o  s p a d k u .

W  B a rc e lo n ie  m ó w ią , ż e  w o b e c  te g o  i p o z o s ta łe  

t r z y  p a n n y  H u m b e r t o g lą d a ją  s ię  z a  m ę ż a m i.

= Z miasta i powiatu.
— kALENDARZYH. Sobota, 3. X 1931 r. Kandyda 

i Ewald. Słońca wschód 5,39, zachód 17,13.
Niedziela, 4. X. 1931 r. Ewangelja: „O godach królewskichu 

19 po Swiątk. Franciszka. Słońca wschód 5,40 zachód 17,11.
Poniedziałek, 5. X. 1931 r. Placyda m. Słońca wschód 5,42, 

zachód 17,8.

— Dyżur lekarski. W  p rz y s z łą  n ie d z ie lę , d n ia  

4 p a ź d z ie rn ik a u d z ie la ć b ę d z ie p o m o c y le k a rs k ie j 

c z ło n k o m  P o w ia to w e j K a s y C h o ry c h w w y p a d k a c h  

n a g ły c h  p . d r . E . P o d la s z e w s k i, le k a rz  k a s o w y .

— Miesiąc różańca św. M ie s ią c p a ź d z ie rn ik  

je s t , ja k  w ia d o m o , m ie s ią c e m , p o ś w ię c o n y m  N a jś w .  

M a r ji P a n n ie  i ró ż a ń c o w i. W  m ie s ią c u ty m  o d p ra ­

w ia ją  s ię  w e  w s z y s tk ic h  k o ś c io ła c h  k a ż d e g o  d n ia  n a ­

b o ż e ń s tw a ró ż a ń c o w e . W  tu t . k o ś c ie le p a ra f ja ln y m  

o d b y w a  s ię  ró ż a n ie c c o d z ie n n ie  o  g o d z . 6 ,3 0  w ie c z o ­

re m . P o n a d to  w s p ó ln y  ró ż a n ie c  o d p ra w ia ć s ię  b ę d z ie  

w  tu t. p a ra f j i :
W  S ta n is ła w a c h : w  s z k o le  o  g o d z . 7 ; w  Ł a b ę d z iu  

w  s z k o le  o  g o d z . 6 ,3 0 ; w  T rz c ia n k u u p . Ig n a c e g o  

M a d e ji o  7 -e j; w  N ie lu b iu u p . K a ro la  L e w a n d o w ­

s k ie g o  o  7 -e j; w  C z y s to c h le b iu  u  p . G o rc z y ń s k ie g o ; 

w  W a ły c z u  w  s z k o le  o  7 ,3 0 ; w M y ś liw c u w  s z k o le  

o  g o d z . 7 -e j; w  M ły n ik u  u  p . W ie rz b o w s k ie g o  o  7 -e j;  

w  C y m b a rk u  u p . S z c z u to w s k ie g o o  g o d z . 7 ,3 0 ; w  

M ic h a łk a c h  u  p . M ic h a ls k ie g o  o  7 -e j; w  W a ły c z y k u  

u p . G o rc z y ń s k ie g o  o  g o d z . 7 -m e j.

— Sprawozdanie z Walnego Zebrania T.C.L. 
ja k ie  s ię  w c z o ra j o d b y ło , p o d a m y  w  n u m e rz e  n a s tę p ­

n y m .

—  Ś lu b . W  ś ro d ę d n . 3 0  p a ź d z ie rn ik a o d b y ł 

s ię w  tu t. k o ś c ie le  p a ra fja ln y m  ś lu b p . G e r tru d y  

F a te rk o w s k ie j, c z ło n k in i tu t. K a to l. S to w . M ło d z ie ż y  

Ż e ń s k ie j, z p . J ó z e fe m  M a tu s z e w s k im  z  W ą b rz e ź n a .

— Koncert i zabawa chóru „Moniuszko* 
w Kowalewie. W  p rz y s z łą  n ie d z ie lę  o d b ę d z ie  s ię  

w  K o w a le w ie n a  s a li p . S c h re ib e ro w e j k o n c e r t i z a ­

b a w a  ta n e c z n a , u rz ą d z o n e  s ta ra n ie m  c h ó ru  m ę s k ie g o  

„M o n iu s z k o " . P o c z ą te k  k o n c e r tu  o  g o d z . 2 0 - te j.

— Pijacka awantura. W  n o c y z ś ro d y n a  

c z w a r te k  o k o ło  g o d z . 2 -g ie j w  lo k a lu  „P o d  G w ia z d ą ”  

i n a u l. K o le jo w e j m ia ła m ie js c e  a w a n tu ra , ‘w y n ik ła  

n a  t le  n a d u ż y c ia  a lk o h o lu . B o h a te ró w  je j u s p o k o ił 

p o lic ja n t .

—- Stłumiono pożar. D z iś  w  n o c y  o k o ło  g o d z .  

2 -g ie j z a a la rm o w a n o  S tra ż  O g n io w ą . P o ż a r p o w s ta ł  

w  d o m u  w ła s n o ś c i p . F . Ś w ie rc iń s k ie g o p rz y  s z o s ie  

C h e łm iń s k ie j, g d z ie w m ie s z k a n iu  n ie ja k ie g o ś  D e r -  

k o w s k ie g o  n a  s tr y c h u z a ję ły  s ię  z n ie u s ta lo n y c h  d c -  

tą d  p rz y c z y n  le ż ą c e  ta m  w  w ię k s z e j i lo ś c i s z m a ty .— -  

P o ż a r s t łu m io n o  w  z a ro d k u  z a n im  p rz y b y ła  je s z c z e  

S tra ż  O g n io w a . W ię k s z e  s z k o d y  n ie  p o w s ta ły . Z a c h o ­

d z i tu  p ra w d o p o d o b n ie  p o d p a le n ie . P o lic ja  p ro w a d z i  

d o c h o d z e n ia .

— Wąbrzeźno. O k rę g o w y Z ja z d D e le g a tó w  

O c h o tn ic z y c h S tra ż y P o ż a rn y c h p o w . w ą b rz e s k ie g o  

o d b ę d z ie  s !ę  w  n ie d z ie lę , d . 4 . p a ź d z ie rn ik a  w  h o te lu  

„P o d  B ia ły m  O r łe m " w  W ą b rz e ź n ie .

P ro g ra m :

1 )  O  g o d z . 6 - te j ra n o  p o b u d k a .

2 )  „  „ 9 - te j ć w ic z e n ia  p o k a z o w e .

3 )  „  „ 1 1 - te j z a g a je n ie  z ja z d u , p o w ita n ie  p rz e d ­

s ta w ic ie li w ła d z  i td . i g o ś c i.

4 )  W y b ó r p re z y d ju m  z ja z d u .

5 )  R e fe ra t o rg a n iz a c y jn y  ( in s t r , d ru h  R o s z c z y k ) .

6 )  O d c z y ta n ie  s ta tu tu  z w ią z k u .

7 )  P rz y ję c ie  s ta tu tu .

8 )  W y b ó r w ła d z : a )  z a rz ą d u , b ) k o m is j i re w iz y jn e j.

9 )  W o ln e  g ło s y  i w n io s k i.

1 0 )  Z a m k n ię c ie .

— Ważne rozporządzenia. D z ie n n ik G s ta w  

R . P . n r . 8 6  z d n ia 2 8 . w rz e ś n ia  b . r . z a w ie ra  m . in .  

ro z p o rz ą d z e n ie  m in is tró w : s p ra w  w e w n ę trz n y c h  z d n .  

2 0  s ie rp n ia  1 9 3 1 r . w y d a n e w  p o ro z u m ie n iu  z m in .  

s k a rb u  o ra z m in . w y z n a ń  re l ig i jn y c h  i o ś w ie c e n ia  p u ­

b lic z n e g o , c e le m  w y k o n a n ia  u s ta w y  z d n ia  2 0  m a rc a  

1 9 3 1 r . o  s a m o is tn y m  p o d a tk u w y ró w n a w c z y m  d la  

g m in  w ie js k ic h ; s k a rb u , p rz e m y s łu  i h a n d lu  o ra z  ro l­

n ic tw a  z 1 7 s ie rp n ia  1 9 3 1 r . o u ld z e  c e ln e j n a s u ­

s z o n e  m o re le , b rz o s k w in ie  i g ru s z k i; p rz e m y s łu  i h a n ­

d lu  w  p o ro z u m ie n iu  z m in . s k a rb u  z  2 0  l ip c a  1 9 3 1  r .  

o  d o p u s z c z e n iu  d o  o b ro tu  h a n d lo w e g o  w y ro b ó w  z ło ­

ty c h  i s re b rn y c h , z a o p a trz o n y c h  J w  d a n e  c e c h y  p ro ­

b ie rc z e ; p rz e m y s łu  i h a n d lu  z 1 4  w rz e ś n ia  1 9 3 1 r . o  

c z ę ś c io w e j z m ia n ie ro z p o rz ą d z e n ia m in . p rz e m y s łu  

i h a n d lu  z 3  s ie rp n ia  1 9 2 8  r . o  o p ła ta c h  z a  c z y n n o ś c i 

u rz ę d ó w  m ia r .

— Zebranie Bezrobotnych Pracowników 
Umysł, o d b y ło s ię  w e  w to re k , d . 2 9 . u b . m ie ś , w  

lo k a lu p . S tę p n ie w s k ie g o . N a z e b ra n iu o m a w ia n o  

w y n ik i k o n fe re n c ji , o d b y te j z p . b u rm is t rz e m  p rz e z  

s p e c ja ln ą  d e le g a c ję . W o b e c n ie p rz y c h y ln e g o  s ta n o ­

w is k a  p . b u rm is t r z a , z e b ra n ie  u c h w a li ło  w y s ła ć  d e le ­

g a c ję  d o  p . w o je w o d y  w  T o ru n iu  c e le m  p rz e d s ta w ie ­

n ia  m u  s p ra w y .

— P. Bernard Budkiewski z  W ą b rz e ź n a  p ro s i  

o  z a z n a c z e n ie , ż e  n ie  o n , a p . J ó z e f B u d k ie w s k i z o ­

s ta ł z a s ą d z o n y  w  p ro c e s ie  S a s s a .

— Szczegółowe wyniki wyborów samorządo­
wych. P o d c z a s  n ie d z ie ln y c h  w y b o ró w  d o  S e jm ik u  

P o w ia to w e g o  w  o b w o d z ie IV . n a s z e g o  p o w ia tu  o d -

d a n o  g ło s ó w  w  p o s z c z e g ó ln y c h  g m in a c h  n a  p o s z c z e ­

g ó ln e  l is ty , ja k  n a s tę p u je :

N r . 1 . N r . 2 .

J ó z e fa t

K o ła t 2 7 1 3
H a m e r •

K u ja w a

L ip n ic a  K o lo n ja 1 3

K u rk o c in 4 5 1 1

N o w y m ły n — 9

Ł o b d o w o 5 1 1 3

S o k o lig ó ra 6 6 3

Z a  R a d o w is k a 2 2 4

W ie lk ie  R a d o w is k a 4 0 1 4 7

W ie lk ie  P u łk o w o 5 7 1

G a lc z e w o — 3 1

G a lc z e w k o — 6 4

O w ie c z k o w o — 4 5

L ip n ic a — 5 2

P rz e s z k o d a 6 7

N a d le ś n ic tw o  K o n s ta n c je w o 1 8 1

Z a w a d a 5 2 0

N o w a w ie ś 5 6

P o d z a m e k  G o lu b s k i 1 9 4 3

M a łe  P u łk o w o 1 6 1 2

G a j — 2 7

M o k ry la s — 7

M a łe  R a d o w is k a 7 8 3 9

L is e w o 2 1 2 4

R a z e m  g ło s ó w : 2 7 5 9 8 2

Z  p o w y ż s z e g o z e s ta w ie n ia w y n ik a , c o ś m y ju ż  

w  p o p rz e d n im  n u m e rz e s tw ie rd z il i , ż e z a in te re s o ­

w a n ie  w y b o ra m i b y ło  b a rd z o s ła b e . P o d z ia ł m a n ­

d a tó w : 1 m a n d a t l is ta  s a n a c y jn a  n r . 1 . (p . Z . W ila -  

m o w s k i z  M . R a d o w is k ) i  3  m a n d a ty  l is ta  n a ro d o w o -  

g o s p o d a rc z a  n r . 2 (p p . J ó z e f B a lc e ro w ic z , F e lik s  

T ra fc z y ń s k i, R o m a n  P łó c ie n ia k ) .

— Regulacja podatkowa — zamiast amnestji. 
W  d n ia c h  n a jb l iż s z y c h u d a je  s ię  d o  p re m je ra  P ry -  

s to ra  i  w ic e m in is t ra  s k a rb u  p ro f . Z a w a d z k ie g o , s p e ­

c ja ln a  d e le g a c ja  k u p ie c tw a łó d z k ie g o  c e le m  p rz e d ­

s ta w ie n ia  p ro je k tu z lik w id o w a n ia  z a le g ło ś c i p o d a t­

k o w y c h . P ro je k t te n  w y s u w a , z a m ia t o m a w ia n e j 

w  s fe ra c h  g o s p o d a rc z y c h a m n e s t ji p o d a tk o w e j, re ­

g u la c je  p o d a tk o w e , ta k , ja k  to  m a  m ie js c e m ię d z y  

w ie rz y c ie le m  a d łu ż n ik ie m . U k ła d y re g u la c y jn e  

m ia ły b y p ra w o z a w ie ra ć p o s z c z e g ó ln e iz b y lu b  

u rz ę d y s k a rb o w e  z  p ła tn ik a m i w  d a n y m  o k rę g u .  

Z a m ia s t  u m a rz a n ia  z a le g ło ś c i i  p o w s z e c h n e j  a m n e s t j i , 

k tó ra  z m n ie js z y ła b y e w e n tu a ln e  w p ły w y  s k a rb o w e  

i s ta n o w iła b y p re m je d la o p ie s z a ły c h p ła tn ik ó w ,  

z a w ie ra n e b y ły b y in d y w id u a ln ie  z  p ła tn ik a m i. P o  

z re a liz o w a n iu ty c h u k ła d ó w  i p o  w p ła c e n iu k w o t  

p ie n ię ż n y c h , w y n ik a ją c y c h  z  ty c h  u k ła d ó w , n a s tę ­

p o w a ło b y  u m a rz a n ie  p o z o s ta ły c h  n a le ż n o ś c i.

— Spadek spożycia piwa. W e d łu g o b lic z e ń  

Z w ią z k u p rz e m y s łu p iw o w a rs k ie g o , o g ó ln y s p a d e k  

s p o ż y c ia  p iw a  w  ro k u  b ie ż , w y n o s i d o ty c h c z a s  2 5  p ro c ,  

w  p o ró w n a n iu  z e  s p o ż y c ie m  w  ro k u  1 9 3 0 , k tó re  b y ło  

o  7 ,6  p ro c , m n ie js z e , n iż  w  ro k u  1 9 2 9 .

— Gdyby tak... G d y b y  ta k  „G ło s W ą b rz e s k i”  

z a ją ł s ię  z b a d a n ie m  te g o , c o  s ię  b a rd z o c z ę s to  o d ­

b y w a  w  je d n e j z  k n a jp  p rz y  u lic y  M a rs z . P iłs u d s k ie g o ,  

g d z ie re k la m o w a n i w y z n a w c y „ fa jd a n iz m u " , ż o n a c i 

i o jc o w ie  d z ie c io m , n o c a m i w  c z y n  w c ie la ją  „ id e o lo g ję “  

s a n a c y jn o -k a d e n o w e j m o ra ln o ś c i, z a le c o n ą  w m a r ­

s z a łk o w s k ic h  w y w ia d a c h  o . .. s a rd e la c h , g d y b y  w y n ik i  

ty c h  b a d a ń s w o ic h  z e c h c ia ł o p u b lik o w a ć , to b y  n ie ­

m a łą o d d a ł p rz y s łu g ę  i s p o łe c z e ń s tw u i w ła d z o m ,  

k tó re b y  n ie w ą tp liw ie , n ie  b a c z ą c , k to  i ja k i, k re s  p o ­

ło ż y ły  s k a n d a lic z n y m  z a b a w o m  s a n a c y jn y c h  m e n e ró w ...  

G d y b y  ta k  „G ło s  W ą b rz e s k i" z e c h c ia ł o p is a ć a rc y -  

c ie k a w ą , z n a m ie n n ą  i w ie lc e u c ie s z n ą p rz y g o d ę  je  

d n e g o z tu te js z y c h c z o ło w y c h s e n a to ró w n a n ie ­

d z ie ln y m  z je ź d z ić  b e -b e c h ó w  w  T o ru n iu , p o c z ą w s z y  

o d  „ z a b a w y ” w  „S trz e ln ic y ” , u p rz y je m n ia ją c e j g ę s to  

w ó d e c z k ą i c z u ło ś c ia m i n o c n y c h d a m to ru ń s k ic h ,  

a  z a k o ń c z o n e j w y s tę p e m  p o s te ru n k o w e g o , k tó ry  c a łe  

to w a rz y s tw o  u lo k o w a ł w .. . u lu , to b y  n a p ra w d ę  s p ra w ił  

u c ie c h ę n ie l ic z n y m  s w o im  c z y te ln ik o m  i z a s k a rb ił  

s o b ie  ic h  w d z ię c z n o ś ć .

H le , ż e  to  w s z y s tk o  w y b itn i s a n a to rz y  i k ie ro w n ic y  

p rz e ró ż n y c h  e k s p o z y tu r s tr z e le c k o -s a n a c y jn y c h , to  s ię  

m ilc z y !? M y je d n a k n ie je s te ś m y o d te g o , a b y  

„G ło s o w i” d o p o m ó c , je ż e li g o  p a m ię ć ż a w o d z i, lu b  

g d y  m u  z b y w a  o d w a g i.

— Nowa taryfa celna. M in is te rs tw o  p rz e m y s łu  

i h a n d lu  n a d e s ła ło  d o z a o p in jo w a n ia Iz b ie  p rz e m y ­

s ło w o -h a n d lo w e j w  P o z n a n iu t r z e c ią  c z ę ś ć p ro je k tu  

n o w e j ta ry fy  c e ln e j. P ro je k t z a w ie ra n o w e s ta w k i 

c e ln e  d la  n a s tę p u ją c y c h  d z ia łó w  : w ik l in a  i m a te r ja ły  

k o s z y k a rs k ie , ru d y , ż u ż le  i p o p io ły , d re w n o , k o re k  i 

w y ro b y  z n ic h , w y ro b y  k o s z y k a rs k ie , m e ta le  i w y ro ­

b y  z n ic h , m a s z y n y  i a p a ra ty , s p rz ę ty  e le k tro te c h n ic z ­

n e , ś ro d k i t r a n s p o r to w e , w a g i, n a rz ę d z ia , in s t ru m e n ty  

i a p a ra ty  p re c y z y jn e , n a u k o w e , o p ty c z n e  i in n e , b ro ń  

i a m u n ic ja , w y ro b y  z e  s z tu c z n y c h  m a te r ja łó w  p la s ty c z ­

n y c h , g u z ik i, s p in k i, z a trz a s k i, w y ro b y  s ita rs k ie , s z c z o t-
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karskie, pendzle, zabawki, gry, ozdoby choinkowe, 
przyrządy sportowe, przybory piśmienne, kancelaryj­
ne, rysunkowe i malarskie, biźuterja nieprawdziwa, 
kamienie szlachetne, półszlachetne, perły, metale szla­
chetne i wyrohy z nich, wyroby z kości, zapalniczki, 
puszki do pudrowania, szpilki, grzebienie i spinki do  
włosów, cygarniczki, papierośnice, fajki, broszki, bran­
soletki, medaljony oraz dzieła sztuki. Część trzecia  
projektu zawiera 368 pozycyj i 2073 stawek zamiast 
762 stawek. Izba przemysłowo-handlowa w Poznaniu  
rozpoczęła już prace nad zaopinjowaniem projekto­
wanych, nowych stawek celnych. Zainteresowane 
firmy, któreby z Izby nie otrzymały ^odnośnej ankie­
ty, zechcą się zwrócić do Izby, która udzieli bliższych 
informacyj i poda projektowane, nowe stawki celne. 
Firmy winny przesłać Izbie swoje uwagi i propozycje  
do nowej taryfy celnej najpóźniej do dnia 5 paździer­

nika 1931 r.

— Z. P. P. S. Ostatniej niedzieli odbyło się ze­
branie i wybór prezesa Koła P. P. S. w  W ąbrzeźnie, 
którym został p. Ran. W ybór ten wywołał podobno  
niezadowolenie wśród tut. nielicznych pepesowców.

— Zieleń. W środę, dnia 30 ub. m. 19-letni 
Franciszek Jankowski syn tutejszego  listonosza ukradł 
ojcu 300 zł. gotówką i zbiegł z domu w niewiado ­
mym kierunku. Zbiega poszukuje Policja.

Z kraju-
— Brodnica. (Z sali sądowej). Przed tutejszym  

Sądem Okręgowym toczyła się rozprawa przeciwko  
byłemu strażnikowi granicznemu z posterunku gra­
nicznego Sitno pow. lubawski niej. Zygmuntowi Ko- 
bielskiemu oskarżonemu o napad rabunkowy. Dnia 
16 grudnia r. z. Franciszek Osiecki rozwożący naftę 
pewnego przedsiębiorstwa w Lubawie, równocześnie  
inkasował pieniądze. Jechał on w kierunku gminy 
Krotoszyny i w drodze spotkał osobnika idącego  
w tym samym kierunku. Osobnik ten wbrew woli 
Osieckiego usadowił się przy nim na siedzeniu, a po  
krótkim czasie zażądał od Osieckiego wydania po­
siadanych pieniędzy. Gdy Osiecki się wzbraniał, 
osobnik wyciągnął rewolwer i oddał 3 strzały, które 
jednak chybiły. Osiecki jednakowoż nie stracił zimnej 
krwi, zepchnął osobnika na ziemię, podciął konie 
i szybko oddalił się. Po długim czasie śledztwo wy­
kazało, że sprawcą był Kobielski, b. strażnik gra­
niczny, który też został aresztowany i osadzony  
w areszcie. Kobielski skazany został za usiłowanie 
umyślnego rozboju na półtora roku więzienia.

— Zagadkowa kradzież. W nocy na ubiegły  
czwartek skradziono z wagonu pocztowego na stacji 
w Brodnicy skrzynkę z gotówką 7.200 zł., która była 
przeznaczona do Nowegomiasta. Energiczne śledztwo 
prowadzi Policja Państwowa. W związku z kradzieżą  
aresztowano 2 braci Grabowskich.

— Grudziądz. Na skutek zarządzenia władz 
prokuratorskich został zwolniony z więzienia kar- 
no-śledczego w Grudziądzu przewodniczący kościo­
ła narodowego, osławiony na bruku tutejszym „ks.“ 
Aleksy Hajduk. Hajduk przebywał w więzieniu  
śledczem przez kilkanaście miesięcy.

— Bydgoszcz. M orderca M iihlbrandtówny z Byd­
goszczy, W ładysław Ratajczak, został przed paru  
dniami aresztowany. Po morderstwie i rabunku  
Ratajczak zbiegł i przez kilka dni ukrywał się w 
Bydgoszczy. Następnie udał się w okolicę W yrzy­
ska do Dźwierzna, gdzie mieszkają jego teściowie. 
Tam bez ich wiedzy zakradł się na strych, lecz po  
kilku dniach opuścił tę kryjówkę i usiłował prze­
nocować w  stodole u miejscowego nauczyciela. Dzi­
wnym jednak zbiegiem okoliczności, obchodzący 
wieczorem budynki gospodarcze nauczyciel zauwa­
żył Ratajczaka, zamknął stodołę na klucz i* zawia­
domił policję. Gdy policja przybyła do stodoły, 
Ratajczak zakładał sobie pętlę na szyję, aby się 
powiesić. M orderca przyznał się do zbrodni i sta­
nie przed sądem doraźnym.

— Bydgoszcz. Na szlaku kolejowym Prusiec—  
Koronowo pod Bydgoszczą, w pobliżu wsi Buszko- 
wo, kontrolujący tor urzędnik kolejowy zauważył 
na moście ułożoną na torze łyżwę hamulczą, którą 
natychmiast usunął, tuż przed nadchodzącym po­
ciągiem. Łyżwa ta doprowadziłaby do wykolejenia 
się pociągu, co mogłoby pociągnąć za sobą nieobli­
czalne skutki. Za sprawcami tego aktu wszczęto 
poszukiwania.

— Gniezno. Na polach majętności Braciszewo  
pod Gnieznem spostrzeżono odyńca (dzika). Za 
odyńcem puścił jsię w pogoń p. Banaszak z Braci- 
szewa. W odległości około 200 metrów dał p. Ba­
naszak dwa strzały, z których jeden zranił lekko  
odyńca. Odyniec uszedł w stronę Łubowa, lecz tam  
dostał się pod obserwację p. Szewczyńskiego z Gnie­
zna, który bawił w tej okolicy na polowaniu na ku­
ropatwy. P. Szewczyński dał do nadbiegającego dzi­
ka z bliskiej odległości także dwa strzały, raniąc go  
ciężko. Rozwścieczony odyniec zaatakował znajdują­
cych się w pobliżu urzędników  kolejowych z Pierzysk, 
którzy widłami spieszyli p. Szewczyńskiemu na po­
moc. Raniony zwierz rzucił się na nich, wywracając 
kolejno atakujących na ziemię i turbując ich, co wi­
dząc p. Sz., celnym strzałem położył odyńca na 

miejscu.

— Sosnowiec. W niezwykły sposób popełnił 
samobójstwo przedsiębiorca budowlany W acław Za-

Śmierć 7-miu osób w płomieniach.
W ostatnim numerze naszego pisma podaliśmy  

wiadomość zaczerpniętą telefonicznie o groźnym  
pożarze w  Kiełpinach w  powiecie lubawskim, w T której 
straciło życie siedem osób. Dziś uzupełnić możemy  
naszą wiadomość, iż pożar wybuchł w nocy o go­
dzinie 12 w oberży Ludwika Ostrowskiego.

Podejrzenie o dokonanie zbrodniczego podpa­
lenia padło na Antoniego Chachulskiego i Ludwika  
Ostrowskiego, przeciw którym  policja prowadzi do­
chodzenie.

W dalszym  ciągu dowiadujemy się następujących  
szczegółów: Śmierć w płomieniach znalazła cała

Z refleksji pobliskiej jesieni.
Jesienne liście opadną z drzewa
Zostanie czarny pień...
Na ludzkie serca —  szczęścia — wspomnienia
Smutku się rzuci cień...

W iatr szarpie liśćmi, zawyje jękiem
Zaprószy biały śnieg...
Już czarna rola i szara dola
Zwyczajny życia bieg...

A ponad światem tuman się wzniesie
Popłynie w głuchą dal...
Kwiatów istnienie, słońca promienie
Tak bardzo będzie żal...

Lecz kiedyś znowu wiosna odźyje
Zawładnie światem maj...
Ciepłe powiewy, ciepłe uczucia
Zarzucą cały kraj...

Zakwitną pąki, liście zielone
I wyjrzy słońce z chmur...
I jakieś szczęście dawno wyśnione
Z za sinych spłynie gór...

I znowu deszczem z drzewa zaprószy  
Kwiecia białego puch ...
Słońce do życia znów świat poruszy
Ocknie się twórczy duch...

Niech tylko ciepłe wiatry zawieją
Zakwitną pęki bzów...
Serce miłością znów się rozgrzeje
Znów pełne złotych snów ... H. A.

toński. Zatoński udał się do sąsiedniej posesji i tam  
skoczył głową do bardzo głębokiej studni, ponosząc 
śmierć na miejscu. Przyczyną samobójstwa były 
ostatnie niepowodzenia finansowe w związku z usta­
niem ruchu budowlanego. Samobójca liczył 65 lat.

— Warszawa. W środę o godz. 12,30 wszedł 
do gabinetu wicedyrektora warszawskiej D. K. P. 
osobnik, który po krótkiej wymianie zdań z dyrekto­
rem oddał doń parę strzałów  rewolwerowych. Strza­
ły te na szczęście chybiły. Sprawcą nieudałego za­
machu okazał się niejaki St Poniatowski, zamieszka­
ły we wsi W acilszki pow. szczucińskiego woj. nowo­
gródzkiego, b. funkcjonarjusz P. K. P. Poniatowski 
został aresztowany.

— Warszawa. M ożna sobie wyobrazić zdumie­
nie graniczące z przerażeniem jakie ogarnęło p. Lu­
dwikę P-ską, żonę buchaltera jednego z banków  
warszawskich, kiedy o godzinie 12-ej w nocy, pod  
nieobecność męża, dozorca i jego pomocnik wnieśli 
do mieszkania duży kosz owiązany sznurami i 
oświadczyli: „Jakieś panowie, przywieźli toto tak­
sówką i kazali odnieść na górę do państwa. Co 
jest w tern kosie nie wiemy, ale jakieśmy nieśli 
bez schody, coś tam się przewalało nikiej to martwe  
ciało. Ani chybi trup tam  siedzi. Strach toto otwie­
rać, cheba dać znać do komisarjatu*. Ponieważ 
wszyscy obecni obawiali się otworzyć tajemniczą  
przesyłkę, zgodzono się na wniosek kucharki, aby  
oblać kosz zimną wodą. .Jeśli znajduje się tam co- 
sik żywego, to się zacznie ruchać a jak trup to nie!“ 
Kiedy kucharka chlusnęła pierwszy garnek wody, 
w koszu coś się zakotłowało. W szyscy obecni 
pierzchnęli w  popłochu do sieni, ale po chwili wró­
cili i postanowili ponowić próbę. Za drugim garn­
kiem z kosza rozległ się głos : „Józiu .... otwórz 
pa ....para  ...sol... Zdaje... się... że... deszcz pada !“ . 
„O rety, ani chybi to głos naszego pana I Pan sie­
dzi w koszu* — krzyknęła kucharka. Jej pani by­
ła tego samego zdania, to też odprawiwszy dozorcę 
i jego adjutanta, szybko odwiązała sznury i odkryła 
wieko. Na dnie kosza zwinięty w kłębek spoczy­
wał strudzony buchalter, zasłaniając sobie głowę 
pudełkiem szprotek w oliwie. Dalszy ciąg pozosta­
nie prawdopodobnie wieczną tajemnicą rodu pań­
stwa P. Nie dowiedzielibyśmy się prawdopodobnie  
nawet wyżej podanych szczegółów, gdyby nie spra­
wa w sądzie grodzkim, przed którym stanął p. P. 
oskarżony o nazwanie trzech swoich kolegów biu­
rowych : szubrawcami, łajdakami i bydłem  rogatem. 
Okazało się, że trzej wzmiankowani panowie, po  
koleżeńskiej bibce zapakowali nieprzytomnego p. P. 
do kosza i odesłali go do domu w formie bagażu. 
W sądzie tłumaczyli się, że zmuszeni byli do tego, 
gdyż ich przyjaciel w przystępie fantazji, wlazł do  
stojącego w mieszkaniu kosza, gdzie zasnął, grożąc 
że zastrzeli każdego, kto ośmieli się go obudzić. 
Zresztą sami też byli „lekko naoliwieni* i uważali 
historję z koszem za doskonały kawał. Pan P. po  
wytrzeźwieniu był innego zdania, czemu dał wyraz  
wymyślając kolegom nazajutrz w  biurze. Ponieważ 

rodzina W ładysława Rynkela, a więc ojciec, żona, 
11-letnia Pelagja, 7-letnia Kunegunda i 6-letnia Ste- 
fanja. Ponadto spłonęły zwłoki synka, który zmarł 
2 dni przed pożarem. Również zginął w płomieniach  
Teofil Domżalski. Tak rodzina Rynklów  jak i Dom- 
źalski zamieszkiwały na strychu oberży jako loka­
torowi©.

Dzierżawcą oberży był niejaki Ewertowski, któ­
rego również aresztowano.

Szereg szczegółów wskazuje na to, że ma się 
tu do czynienia ze zbrodniczem podpaleniem.

czas jest najlepszym lekarzem ran duszy, obrażeń*  

urzędnicy na wniosek sędziego, zgodzili się przyjąć 
zadośćuczynienie od kolegi w formie przeprosin  
ustnych. W obec czego sąd sprawę umorzył.

Nie członkiem O. W. P.
ale

członkiem Związku Strzeleckiego

W ostatnim numerze naszego pisma pisaliśmy 
o niejakimś M ikołajskim z Górzna, który dopuścił 
się haniebnego czynu na 10-letniej dziewczynce. Tą 
samą wiadomość podaje również „Głos Pogranicza*, 
jednak jak zwykle kłamie, by zohydzić tylko narodową 
organizację jaką jest właśnie O. W . P. W iadomość 
swoją „Głos Pogranicza* zaopatruje uwagą, źe M i­
kołajski jest członkiem O. W . P. Stwierdzić należy, 
iż M ikołajski członkiem O. W . P. nie jest i nigdy  
nie był. Nie figurował on nawet jako kandydat. 
Śmiało za to twierdzić można, że M ikołajski był a 
może nawet i jeszcze jest członkiem Związku Strze­
leckiego. Jako dowód niechaj posłuży dosłowny od­
pis pisma, które nam doręczono:

Powiatowy Komendant P. W . 
powiatu brodnickiego.
L. dz. 565/31 P. W .

Brodnica, dnia 26 VI. 31 r.

Komendant Związku Strzeleckiego  

w Górznie.

Doszło do mej wiadomości, źe Pan ukończywszy 
kurs wychowania fizycznego w Toruniu wogóle nie 
chce pracować nad rozwojem sportu w organizacji 
tej, która wysłała Pana na wspomniany kurs. Nad­
mieniam, że o ile poraź wtóry otrzymam o Panu 
podobne informacje, poczynię niezwłocznie skara­
nia, że zostanie Pan zmuszony do zwrotu kosżtów  
za wyżywienie na kursie i za naukę.

Zaznaczam, że w razie uchylenia się od tego  
ewtl. zwrotu kosztów znajdę na to sposoby inną 
drogą bardziej wymowną, aby Pana pociągnąć do  
odpowiedzialności.

Należy natychmiast zwrócić cały komplet umun­
durowania, pobrany swego czasu, gdy Pan na kurs 
odchodził.

Termin zwrotu najpóźniej do dnia 10 VII. 31 r. 
w razie niedotrzymania terminu wypożyczone sor­
ty ściągnę policyjnie.

Powiatowy Komendant P. W . 
podpis

Dubik, porucznik.
Doręczyć Panu M ikołajskiemu.

R zatem był to członek Związku Strzeleckiego

Towarzystwa.
—• Zw. Inwalidów Woj. Rz. P. Koło Wąbrze­

źno. M iesięczne zebranie odbędzie się w niedzie­
lę, dnia 4 października, o godz. 2 po połud. w lo­
kalu kol. M arkuszewskiego. Obecność wszystkich  
członków konieczna. Zarząd.

— Zebranie mieś. Ochotn. Straży . Pożar­
nej—Wąbrzeźno odbędzie 'się we wtorek, dnia 6. 
października o godz. 7,30 wiecz.w strażnicy. W szyst­
kich druhów uprasza się o punktualne przybycie.

Zarząd.

—  Rozkaz! W szyscy druhowie,Ochotniczej Stra­
ży Pożarnej stawią się w sobotę, dnia 3 paździer­
nika o godz. 5 po poł. do ćwiczeń. Naczelnik.

— Zebranie Bezrobotn. Pracowników Umy­
słowych odbędzie 'się w piątek, dnia 2 bm. o go­
dzinie 7,30 wiecz. w lokalu p. Stępniewskiego.

— Zabawa taneczna odbędzie się w przyszłą  
niedzielę na sali p. Dąbrowskiego w Płużnicy. Począ­
tek o godz. 18-tej. Podczas zabawy przygrywać bę­
dzie orkiestra szkolna z W ąbrzeźna pod dyr. kapel­
mistrza p. W róblewskiego.

Nie skąp ofiar
na L. O. P P.
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T ę sp raw ę trz e b a z a ła tw ić  h o n o ro w o  ! —  p o w ie ­

d z ia ł d o  sw e g o  w sp ó ln ik a  k u p ie c  w a rsza w sk i p . M e n ­
d e l G in z b u rg , o trz y m aw sz y w ia d o m o ść , ż e f irm a  

„ Iz aa k  M a rm u rek —  D ro h o b y cz " m im o  trz y k ro tn e j 

p ro lo n g a ty n ie w y k u p u je p ro te s tó w .
—  C o to  z n a c zy  h o n o ro w o  ?  —  z a p y ta ł w sp ó ln ik .

—  Z n a cz y z b ić w  p y sk !

—  N iem o ż n a .
—  Z p o w o d u ?
—  Z  p o w o d u  z a d a le k o .
—  U j, c o ro b ić , c o ro b ić , c o ?
I d w a j w sp ó ln icy ta rli p rz e z p ię tn a śc ie m in u t  

sw e c z o ła , b y w y m y ś leć sp o só b z e m sty n a k u p c u  

z D ro h o b y c z a .
—  M a m , m a m , p o m y s łu ! — k rz y k n ą ł n a g le  

p . M e n d e l —  c h o le ra  m u  z d e c h n ie , a le m u si p o s łu ­

c h a ć c o g o p o w ie m .
W  ty d z ień  p ó ź n ie j p . Iz aa k  M a rm u re k  w  D ro h o ­

b y c z u o trz y m a ł ta jem n icz ą p rz esy łk ę , w  k o p e rc ie  

m ie śc iła s ię m a ła p ły tk a g ra m o fo n o w a .
—  C o to m o ż e  b y ć , c o  ? P ra w d o p o d o b n ie  p ró b k a  

n o w e g o p rz eb o ju . Id ź m y p o s łu c h ać . Z a ło ż y ł p ły t­

k ę n a p a te fo n , z a p a lił c y g aro , z a n u rz y ł n o g i w  w y ­
g o d n e p a n to f le i o z d o b ił sw ą tw a rz m iły m  u śm ie ­

c h e m  w y c z ek iw a n ia .
Z a m ia s t n o w e g o ta n g a , z g ra m o fo n u d a ł s ię s ły ­

sz e ć ja k iś z n a jo m y g ło s:
—  S z an o w an ie p a n ie M a rm u rek , p o s łu c h a j p a n  

c o ś c ie k aw e g o , ty  Ś w in ia , sz m o n d a k , ź u liw o re k , p ro -  
te śc ia rz p ro lo n g o w a n y , z łam  rę k ie  i n o g ie z  p o w a ż a ­
n ie m  M e n d e l G in sb u rg  i sp ó łk a z  W a rsz a w y —  Ju ż !“

W sz y s tk o to p o w ie d z ian e b y ło w z aw ro tn em  

te m p ie , je d n y m  tc h e m , ta k  ż e p . M a rm u re k n ie  m ó g ł  

n a w e t w y łą c z y ć g ra m o fo n u .
P o k ró tk ie j n a ra d z ie z ro d z in ą , w y s ła ł d o W a r­

sz aw y , d o są d u g ro d z k ieg o sk a rg ę i z a ż ąd a ł p o c ią ­

g n ię c ia p . G in sb u rg a d o o d p o w ied z ia ln o śc i.
M o ż n a so b ie w y o b raz ić o g ó ln e z d z iw ie n ie k ie d y  

n a p y ta n ie sęd z ieg o  n a  c z em  p o le g a o b ra z a , p . M a r­

m u re k o d p o w ie d z ia ł:

—  Z ara z  ! — ■ p o c z e m  k rz y k n ą ł n a  to w a rz y sz ąc e ­

g o m u sy n a :
—  S z y jk a , p o d a w a j g ra m o fo n !
S z y jk a u s ta w ił n a | s to le sę d z io w sk im o lb rz y m i  

a p a ra t i c h c ia ł g o p u śc ić w  ru c h , p rz ec iw k o  c z e m u  
z a p ro te sto w a ł a d w o k a t s tro n y  p rz e c iw n e j, d o w o d zą c , 

ż e sp raw a o d b y w a ć s ię p o w in n a w  są d z ie w  D ro ­

h o b y c z u , p o n iew a ż ta m  m ia ło m ie jsc e p rz e stę p stw a .
—  N ic p o d o b n e g o , o n w y m y ś la ł tu w  W a rsza ­

w ie , a ja w  D ro h o b y c z u  ty lk o s ły sz a łe m .
N ie z w y k ły te n sp ó r n ie z o s ta ł ro z s trzy g n ię ty , 

g d y ż n a w n io sek sę d z ie g o , s tro n y s ię p o g o d z iły  

p o d  w a ru n k ie m , ż e p . M e n d e l c o fn ie sz m o n d a k a .

T a k te ż s ię s ta ło . S p ra w ę u m o rz o n o . P . M a r­

m u re k  z g n ió tł p ły tk ę o b c ase m .HGFEDCBA

Urzędowe sprawozdanie targowe.
P O Z N A N  d n ia 2 9 . 9 . 1 9 3 1 ro k u .

Bydło :
A . W o ły :

P e łn o m ig s is te , w y tu c z o n e n ie o p rz ę g a n e . . 1 0 0 — 1 0 8
M ię s is te tu c z o n e m ło d sz e d o la t 3  . . 0 7 8 — 0 9 0
M ię s is te tu c z o n e s ta rsz e . . . .  0 6 0 — 0 6 8
M ie rn ie o d ż y w io n e . . . .  0 5 0 — 0 5 4

8 .  B u h a je :
W y tu c z o n e p e ln o m ię s is te . . . .  0 7 8 — 0 8 2
T u c z o n e m ię s is te . . . .  0 6 8 — 0 7 2
N ie tu c z o n e , d o b rz e o d ż y w io n e s ta rsz e . . 0 5 0 — 0 6 0
M ie rn ie o d ż y w io n e . . . .  0 4 0 — 0 5 0

C . K ro w y :
W y tu c z o n e p e ln o m ię s is te . . . .  0 9 4 — 1 0 6
T u c zo n e m ię s is te . . . .  0 7 0 — 0 8 0
N ie tu c z o n e , d o b rz e o d ż y w io n e . . . 0 5 0 — 0 6 4
M ie rn ie o d ż y w io n e . . . .  0 4 0 — 0 5 0

D . Ja ło w ic e :
W y tu cz o n e p e ln o m ię s is te . . . .  0 9 0 — 1 0 4
T u c z o n e m ię s is te . . . .  0 7 4 — 0 8 0
N ie tu c z o n e , d o b rz e o d ż y w io n e . . . 0 6 0 — 0 7 0
M ie rn ie o d ż y w io n e . . . . • 0 4 4 — 0 5 0

E . M ło d z ie ż :
D o b rz e o d ż y w io n e . . . .  0 4 4 — 0 5 0
M ie rn ie o d ż y w io n e . . . .  0 4 0 — 0 4 5

Cielęta:
N a jp rz ed n ie js z e c ie lę ta tu c z n e . . . 1 0 4 — 1 1 0
T u c z o n e c ie lę ta  . . . .  0 9 0 — 1 0 0
D o b rz e o d ż y w io n e  . . . .  0 8 0 — 0 8 8
M ie rn ie o d ż y w io n e  . . . .  0 6 8 -0 7 6

Owce :
O p a sy c h le w n e :

a )  ja g n ię ta p e ln o m ię s is te tu c z n e i m ło d . sk o p y  tu c z n e 0 8 0 — 0 9 0  
b ) s ta rsz e sk o p y  tu c z n e i m a c io rk i . . 0 0 0 — 0 0 0
D o b rz e o d ż y w io n e . . . .  0 0 0 — 0 0 0
M ie rn ie o d ż y w io n e . . . .  0 0 0 — 0 0 0

Świnie:
b )  tu c z o n e p o n a d  1 5 0 k g . ż y w e j w a g i . . 1 2 8 — 1 3 6
c )  p e łn o m ięs is t®  o d 1 2 0 — 1 5 0 k g . ż y w e j w a g i . 1 1 6 — 1 2 6
d )  p e ln o m ię s is te o d  1 0 0 — 1 2 0  k g . ż y w ej  w a g i  . 1 0 8  -1 1 2
e )  p e ln o m ię s is te o d  8 0 — 1 0 0  k g . ż y w e j  w a g i  . 0 9 6 — 1 0 4
f )  m ię s is te św in ie p o n a d  8 0  k g . . . . 1 0 8 — 1 1 6
g ) m a c io ry i p ó ź n e k a s tra ty  . . • 1 0 0 1 1 0  

Radjo Warszawa.
Sobota, 3. X.

1 2 ,1 0 M u z y k a z p ły t g ra m o fo n o w y ch .
1 5 ,2 5 P rz eg lą d  w y d a w n ic tw  p e rjo d y c z n y c h .
1 5 ,4 5 W ia d o m o śc i w o jsk o w e d la w sz y s tk ic h .
1 6 ,0  0 S łu c h o w isk o  d la  d z ie c i m ło d sz y c h „ P rzy g o d y  H a n k i i Ju rk a  

w  K o n g o " .
1 6 .3 0  K o n c e rt d la m ło d z ie ż y O rk . P . R .
1 6 .5 5  „ O  u n ji k o śc ie ln e j 4 1 .
1 7 ,1 5 M u z y k a z p ły t g ra m o fo n o w y c h .
1 7 ,3 5 „ C a r c z y  o sz u s t ?“
1 8 ,0 0 N a b o że ń s tw o  z W iln a .
1 9 ,2 5 M u z y k a z p ły t g ra m o fo n o w y c h . x
1 9 ,4 0 W ia d o m o śc i b ie ż ą c e ro ln ic ze .
2 0 ,0 0  P ra so w y  D z ie n n ik  R a d jo w y .
2 0 ,1 5 M u z y k a le k k a w  w y k . o rk . P . R .
2 2 ,0 0 „ N a w id n o k ręg u 1 4 .
2 2 ,3 0 K o n c e rt C h o p in o w sk i.
2 3 ,0 0 M u z y k a le k k a i ta n e c z n a .

Niedziela, 4. X.
1 0 ,1 5 T ra n sm is ja N ab o ż eń s tw a  z K ra k o w a .
1 2 ,1 5 T ra n sm is ja  P o ra n k u  S y m fo n ic zn e g o  z F ilh a rm o n ji W a rs  z .
1 4 ,0 0 „ D ro b n e u s tro je  w  ro ln ic tw ie 4 4 .
1 4 ,2 0 P ie śn i p o lsk ie .
1 4 ,4 0 „ O b licz a jm y  sw e z a p a sy 4 4 .
1 5 ,0  0 P o lsk a m u z y k a le k k a .
1 5 .1 5  A u d y c ja ż o łn ie rsk a .
1 5 .5 5  P ro g ra m  d la  d z ie c i s ta rsz . i  m ło d z . „ C o  s ię  d z ie je  n a  św ie c ie 4 4
1 6 .2 5  M u z y k a z p ły t g ra m o fo n o w y c h .
1 6 .4 0  „ S ile s ia se m p e r f id e lis* '.
1 7 ,1 0 M u z y k a z p ły t g ra m o fo n o w y c h .
1 7 ,1 5 „ C z y is tn ie je n ie n a w iść u  z w ie rz ą t4 4 .
1 7 ,3 0  W ia d o m o śc i p rz y je m n e i p o ż y te c z n e .
1 7 ,4 5 K o n c ert c h ó ru W a rsa .
1 9 ,4 5 S łu c h o w isk o „ G ru b e ry b y '* .
2 0 ,1 5  K o n c e rt p o p u la rn y .
2 1 ,5 5 K w a d ra n s lite ra ck i.
2 2 ,3 0 R e c ita l sk rz y p c o w y .
2 3 ,0 0  M u z y k a le k k a  i ta n e cz n a .

Poniedziałek, 5. X.

1 2 ,1 5 M u z y k a z p ły t g ra m o fo n o w y c h .
1 4 ,4 5 M u z y k a z p ły t g ra m o fo n o w y c h .
1 5 ,2 5 O d c z y t z c y k lu „ D la n a u c z y  c ie li 4 4 .
1 5 ,4 5 M u z y k a z p ły t g ra m o fo n o w y ch .
1 6 ,2 0  L e k c ja ję z y k a f ra n c u sk ieg o .
1 6 ,4 0 M u z y k a z p ły t g ra m o fo n o w y c h .
1 7 ,1 0  „ O  p ro m ie n ia ch  n a d fio le to w y c h 4 4 .
1 7 ,3 5  T ra n sm is ja m u z y k i le k k ie j.
1 9 ,1 5 S k rz y n k a p o c z to w a ro ln ic za .
1 9 ,3 0 M u z y k a z p ły t g ra m o fo n o w y c h .
1 9 ,4 5 P ra so w y  D z ie n n ik R a d jo w y .
2 0 ,0 0 F e lje to n m u z y c z n y .
2 0 ,1 5 O p e ra „ C y g a n e rja " .
2 2 ,3 0  D o d a te k d o P raso w e g o  D z ie n n ik a R a d jo w e g o .
2 2 ,4 5 M u z y k a le k k a i ta n e cz n a .

L E M IE S Z E
iiiiiiiiiiiiiiik'iiiiiiiiiiiiiniiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiniiiiim'iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiniiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii)

i o d k ład n ie s ta lo w e o ra z c z ę śc i d o p łu g ó w  w sz e lk ie g o  ro d z a ju . S p rę ży n y  

i c z ę śc i d o k u lty w a to ró w , c z ęśc i d o s ie w n ik ó w . S ie w n ik i o c y n k o w a n e  

d o  s ia n ia n a w o zó w . W id ły d o k a rto f li i d o b u ra k ó w . K o p a c z e i n o ż e d o  

b u ra k ó w . P a rn ik i o c y n k o w a n e i ż e la zn e d o k a rto f li. N o ż e i ły ż e c z k i 

d o s ie k ac z y  b u ra k ó w . P a sy  z a p ę d o w e  w  n a jle p sz y m  g a tu n k u  o ra z w sze l­

k ie a r ty k u ły  te c h n ic z n e p o le c a

I Wszelkie zamówienia
na druki jak:

na sezon jesienny, najstarszy skład żelaza na miejscu 

I Fr. Balcerski, Rynek 13. telefon  nr. 27. |  
bfi i Naboje, broń i wszelkie artykuły m yśliwskie przedniej jakości.

liiiESii 

Listowniki, 

Rachunki, 

Pocztówki, 

Zaproszenia, 

Koperty, 

Afisze, 

Ulotki, 

Kwity

Kawa
z m o je j p a la rn i je s t b e z sp rz e cz n ie  
n a jle p sz ą i n a jtań sz ą

Obniżka 2

zamiast 65 ‘A ft. 55 gr.

z ł.

o ra z w sz e lk ie to w a ry  k o lo n ja ln e  
p o le c a n a jta n ie j

p o z a te m  * /<  f t. 5 0  i 8 0  g r .

B y tlio g i sz tu k a 0 ,2 5

Ś le d z ie „ 0 ,1 0

O le j ja d a ln y  1 . 1 ,2 0

S e r ty lz . p e łn o tł. f t. 1 ,8 0 »

i Jan Hoffmann
W ąbrzeźno, Rynek 26.

| Kam ień m odry
! U sp u lu m  i F o rm a lin ę d o b e jc o w a n ia p sze n ic y  

p o le c a p o  n a jtań sz y ch  c en a c h

Drogerja pod Koroną
Łucjan Leśniewicz

W ą b rz eź n o  P o m o rz e , R y n e k 2 6 .

k

UW AGA!
Dnia 15 października  

b. r. o g o d z . 1 1 -te j w  p o ­
k o ju  n r . 1 3  S ą d u  G ro d zk ie ­
g o  w  C h e łm n ie , sp rz e d a n ą  
z o s tan ie w  d ro d z e  lic y ta c ji 

n ie ru c h o m o ść  Chełmno  
T o ru ń sk ie P rz e d m ieśc ie 3 .

N ie ru c h o m o ść n a d a je  s ię  

n a  p ro w a d z e n ie  h a n d lu  b y ­
d ła , fu rm a ń stw a , w y ro b u  

k a p u s ty k iszo n e j i t . p .

W ierzyciele.

Piec
b ia ło  -  k a flo w y ta n io n a  
sp rz e d a ż .

Z g ło sze n ia  d o  A d m . „ G a ­

z e ty  W ą b rz e sk ie j® .

Gospodarstwo
2 2 m o rg i d o b re j z ie m i z  
ż y w y m  i m a rtw y m  in w e n ­
ta rz e m  z a ra z n a sp rz e d a ż .

7 4 1 8 Alojzy Jackowski 
D ru ż y n y  p o w . B ro d n ica .

Na

przyjm uje :

Miji Ul HM 
u l.’C h e łm iń sk a 1 . T e le fo n n r . 6 9 .

w sz e lk ie g o k a lib ru  ,Pocisk 4
IlSDOjO „Luxus“ „Normal44

o ra z in n e fa b ry k a ty  d o b o ro w e
śrut, proch  dym ny i bezdym ny, przybitki

o ra z w sze lk ie p rz y b o ry  m y śliw sk ie p o le c a

Fr. Balcerski, Wąbrzeźno.

Ogłaszajcie 

w „Gazecie Wąbrzeskiej"!

Pierwsze  
najnowocześniejsze

Dżm ĘKowE Niebezpieczny  
„SŁOŃCE”

wł. Fr. Szym ański.

Dziś w piątek, dnia 2. paźdz. o godz. 8,15
P o ra ź o s ta tn i!

Rom ans!

W  sobotę, 3. o g. 8,15 i w niedzielę, 4. o g. 4, 6,15 i 8,45  
c a ły d ź w ię k o w y  śp ie w n o -m ó w io iiy f ilm  p . t . 

„Taniec wśród serc”
W  ro la c h g łó w .: św ia to w e j s ła w y Jo a n e C ra w fo rd , R o d L a R o q u e , 

D o u g la s F a irb an k s  i A n ita P a g g e .

P o p rz e d sta w ie n iu  n a m a łe j sa lc e  „W IELKI DANCING 44.
N a s t. o b ra z „ P ło n ą c e S e rca 4 4 .


